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A M E R Y K A
Z  Wasingtonu 28 grudnia.

N a sessyi kongressu zjednoczonych stanów w 
izbie reprezentantów  dnia 6 b. m. JP-ari P orter wnió
słszy, aby zdaną sprawę przez wydział związków 
zew nętrznych, wzięto pod rozwagę, mówił o rozma
itych  w tey m ierze przedmiotach. „ W ydział, słowa 
są iegOj poczytał rozkazy gabinetu ang. za dostate
czną przyczynę do woyny. Jednomyślnym iest zdaniem 
w ydziału, iż gwałty angielskie nas wyzywaią konie
cznie do woyny, a ta iest jedynym sposobem pozys
kania sprawiedliwości. Położenie amerykanów po
dobne do położenia młodego człowieka, zaczynającego 
żyć na wielkim świecie, który ieżeli w początkach bę
dzie zawstydzony, ledwo z czasem wziętość swoię 
ustalić potrafi. Co do handlu, nic ieszcze wydział 
nie w yrzekł ostatecznie; lecz może Amery ka uderzyć 
na zasiłki Anglii na lądzie i morzu; przenieść woynę 
na  własne iey brzegi, a naw et w głąb iey osad, 1 ni
szczyć iey handel z osadami. Może Ameryka podbić 
K anadę, nader ważną dla Anglii krainę, z którey roku 
przeszłego wyprowadziła naypotrzebnieyszycb dla sie
bie piodcw za 6co mil ii on o w plastrów, naywięcey zaś, 
w drzew ie do budowy okrętow. T ak  więc Amery
ka trzym a miecz wiszący nad Angliią, .którym może 
ią ranić śmiertelnie. A przeto, w ydział postanowił 
radzie woynę otw artą, i żeby prowadzona była z 
całą mocą, na iaką tylko naród zdobyć się może; spo
dziewa się atoli, iż dziennikarze nie skłonią do roz
poczęci? iey za wcześnie, bo niechce zapraszać p rzy 
jaciół niezwłocznego rozpoczęcia woyny na obiad, nim 
stół będzie nakryty, nim naród będzie w gotowości do 
iey prowadzenia.

Na sessyi dnia tego rzeczoną uchwałę wydziału 
przyięła izba reprezentantów  większością 117 głosow 
przeciwko 11. Na sessyi d. 16 przyięła drugą uchw a
łę wydziału większością 110 głosow przeciwko 22, 
względem nowego dodatkowego zaciągu ludzi do 
wóyska łinilowego, z obowiązkiem służenia przez 
trzy  lata, i względem w yznaczenia pewney ilości grun
tów w kraiach ziedn: stanów dla zachęcenia zaciągu.—- 
T rzecia  uchwała wydziału przyięła większością 11З 
głosow przeciw  16; czw arta większością 120 przeciw  
8; piąta, większością 111 przeciw  szósta, nakazu
jąca uzbraiać kupieckie okręty, odłożona do dnia in
nego. Na sessyi d. 17, P. Gheves członek wydziału 

wniósł: ( 1 aby upoważnić prezydenta do nakazania 
napraw y okrętow zdatnych do służby; ( 2 aby naka
zano budować fregaty 38mio działowe: ( 3 aby prezy
dent mógł pomnożyć liczbę officerow i maytkow; ( 4 
aby miał sobie wyznaczoną summę pew ną na zakupienie 
drzew a do budowy okrętow woiennyćh ( 5 aby wszyst
kie pieniądze leżące w skarbie, a ieszcze nie p rze
znaczone, były na powyższe w ydatki obrócone. O - 
desłano te  wnioski do roztrząśnienia powszechnego 
w ydziału na dzień następny, iako też wniosek w zglę-
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dem dania Prezydentow i miłiiona plastrów na obronę 
brzegów. Na tey że sessyi czytano dw ukrotnie pro
jekt senatu do praw a wyznaczający po 16 plastrów i 
po 162 łanów gruntu każdemu zaciągającemu 
sSę na lat 5 do woyska. Na sessyi d. 2З odebrała izba 
poselstwo senatu donoszące, iż senat przyiął proiekf 
do praw a nakazujący zaciąg 26000 ludzi. Na Sessy1 
d. 24 JP. Stan z Nowego-Yorku wniósł, aby w przy* 
padkn wybuchnienia woyny z Angliią, zaręczyć osó- 
bnem1 prawem nagrodę lnaytkom amer. będącym z mtisli 
w służbie angielskiey, za każdy okręt angielski opa-' 
nowany, i do któregokolwiek portu ziedn4. stanów 
przyprow adzony, tudzież pomagającym im do tego. Od
łożono tę rzecz do sessyi pierwszego poniedziałku w 
lutym. Jzba reprezentantów  nie tylko uchwaliła iiztiac 
niepodległość Ameryki południowcy, ale nawet chce 
żądać, aby posłano korpus woyska do tego krain dia 
dopomagania mieszkańcom do odzyskania swobód. i 
wolności.

W  chwili, kiedy tylko ó samych przygotowaniach 
do woyny iest mowa w kongresie, pożyteczną rzeczą 
będzie uwiadomić publiczność o srżodkach o mony no
wego Yorku, tego główne o składu handlu żied no
ny ch stanów, tego naywaźnieyszego, naylndnieysżegó 
i naybogatszego miasta w ziedn. stan. Milićyia mia
sta i hrabstw a składa się z 10 pułków piechoty, bata
lionu strzelców konnych, szwadronu Іеккіёу iazdy 
trzech pułków arty lleryi, kompanii artylleryi konney 
i kompanii w eteranów ochotników. Działa połowę 
są bronzowe, zdatne do służby, i w  ładunki dostatecz
nie opatrzone. Oprócz tych, Są działa żelazne w iel
kie w zbroiowni na ruchomych lawetach, tudzież ka
rabiny i inne rynsztunki, ale nie ѵѵіету pewnie w ia- 
kiey ilości. N a warowniach około miasta i zasła
niających ie wysepkach i zamkach ie st 290 dział.

Z  M e хуки  j 4 listopada.
Dziś spodziewamy się nadeyścia srebra z GuerWarg 

leżącego o 100 mil od miasta naszego. Podług jednych ma 
bydż i6oof sztab to iest 800 cetnarow , podług innych 800 
Sztab czyli З00cetnarow . Donoszą z Guanostaco pod 
d. 6 iż korpus wo yska, wynoszący 4ooo piechoty i gOcr 
iazdy, pod dowództwem Jrła Cullaga, pociągnął do Za- 
tam aro, gdzie iest główna siła ,rokoszanoW. D ywL 
zyia Jrła  G arico tamże się zbliża. T rzy  inne dyw i- 
zyie yice-króla o mało nie zabrały rokoszanina G ar- 
cio mającego 900 iazdy w prow incyi Nowy-Yalladolid 

Z  Vera Cruz 48  listopada
Co chwila ma stąd odpłynąć fregata angielska P 

Hyperion, ale bez pieniędzy, których tu mema i dłti- 
go nie będzie. N iecierpliw ie wyglądamy woyska z 
Hiszpanii; lecz gdyby przybyło, posłuży ledyme do po
większenia r z e z i , od którey iiiź około 20000 ludzi 
Zginęło.

B R Y T A N I I A  W I E L K A
Z  Londynu 28 Stycznia

Rozmaitego rodzaiu Z różnych hrabstw  Wchodzie
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zaczęli ze skargami do parlamentu na zatamowany han
del i odbyt ich rękodzieł. Tak skarżyli się kapelu- 
sznicy z Albany; takąż proźbę podali Xciu Regentowi 
garncarze hrabstwa Stafford. Rzemieślnicy z Notling- 
ham groźnie wołaią o zniesienie zawad handlowych, 
lub zniszczeniem umyślnem grożą; ztąd zdarzają sie 
rozboie i ruiny warsztatów. Liczba zbrodni strasz
nie powiększyła się w samym Londynie, w przeciągu 
la t 6 pomnożyła się w stosunku 9 do i 4: wszyscy lu
dzie z handlu i przemysłti żyiący głośno wołaią o 
cofnienie rozkazów gabinetowych, albo przynaymniey 
o ich umiarkowanie.

W  pismach publicznych pokazał się katechizm 
polityki ang. w roku 1766 drukowany. Między in_ 
nem i następniące są pytania i odpowiedzi interesso. 
wańsze. Do czego Angliia dąży w pokoiu ? do o- 
szukania sąsiadów. Co robi w czasie w oyny? Sama 
siebie oszukuie. Dia czego pokoy dlą nas korzystny? 
bo daie nam handel wszystkich innych naród o w. Co 
to iest przyiaciel? iest to czego anglicy nieznaią. D la 
czego sprzymierzamy się ? dla pokazania bogactw na
szych. Jacy są naylepsi maytkowie? gwałtem wzięci. 
D la czego Angliia zaczyna pierw iey woynę nim ią 
wypowie? ażeby się niedziwiono kiedy ią prowadzi 
po podpisaniu traktatu. ( z  Berlińskiej )

Z W I Ą Z E K  R E Ń S K I  
z W arszawy 22 lutego.

K iedy we Francy i i w Niemczech cała massa 
izraelitów  podciąga się pod iedne praw a obywatel
stwa, kiedy Wszyscy żydzi zrównani z resztą obywa- 
telow tak co do powinności iakoteź i swobod; F ryde
ryk August d. 29 stycznia podpisał w Dreźnie wzglę
dem tego ludu następny wyrok----„Maiąc sobie przez
ministra naszego przychodów i skarbu przedstawione 
proźby całego ludu izraelskiego w xięstwie naszem 
w arszaw skim  zamieszkałego, przez wysłanych z ka
żdego departamentu delegowanych oświadczone, aby 
za przyjęciem ofiarówaney przez nich dobrowolnie, 
i do skarbu publicznego rocznie wnosić się inaiącey 
summy, od praw a popisowego, a zatem od osobistey 
i czynimy W' ‘woysku liniiowem służby uwolnieni bydź 
mogli, zważywszy, iż takowa służba, którą poddani 
nasi wyznania Moyżeszowego za uciążliwą dla siebie 
poczytuią, z innych miar i względów właściwemu ce
lowi obrony pospolitey źle odpow iada; zważywszy, 
ze te obrządki, zwyczaie i nałogi, w domowem i spo- 
łecznem życiu; które mi Izraelici od całey mieszkań
ców kraiowych powszechności odróżniać się i odosć- 
bniać nie przestaią, i które spóźniać im muszą ucze
stnictwa w używaniu dobrocizieystwa praw  obywatel
skich, równie i podobnie czynią ich - do szlachetnego 
powołania żołnierskiego mniey zdatnemi, i przekony
wają doświadczeniem wielu niedogodności, że ważna 
spraw a obrony kraiowey ieszcze im nieograniczenie 
pow ierzoną bydź nie może, po wysłuchaniu naszey 
rady stanu stanowiemy. (1. Summę roczną 700,000. 
zł. poi. przez starozakonnych mieszkańców xięstwa 
warszawskiego dobrowolnie oświadczoną i umówioną, 
do skarbu naszego xięstwa warszawskiego przyymo- 
wać dozwralamy. (2. Równie w proporcyią wyźey po- 
stanowioney roczney summy ilość pięciomiesięczną od 
dnia 1 stycznia do dnia 1 czerwca roku bieżącego zł. 
poi. 201666 gr. 20 wynoszącą, i przez starozakon- 
nyęh dobrowolnie oświadczoną, do kass skarbowych 
xięstw a W arszawskiego przyiąć zalecamy. (3. Ozna
czenie term inów i ilości' w iakich obie summy arty
kułami poprzedniczemi wymienione, do kass respecti- 
ve powiatowych lub departamentowych wnoszone bydź 
powinny, zapewnienie należytego dla skarbu bezpie
czeństwa w pobieraniu tego dochodu, tudzież wyda
nie instr иксу i i przepisów urzędom depar. i powiato

wym w celu zapewnienia się, iż w  szczegółowym o- 
płat rozkładzie wszelka równość i sprawiedliwość za
chowana będzie, ministrowi naszemu przychodów i 
skarbu zalecamy. (4 . Od wyyścia ninieyszego dekre
tu , i  następnego zaraz rozesłania onegb władzom w y
konawczym, do których należy, mieszkańcy staroza- 
konni Xięstwa naszego warszawskiego, iako iuż z pod 
prawa popisowego wyłączeni, do ciągnienia losów, 1 
do osobistey w woysku liniiowćm służby pociągnio- 
nemi bydź nie maią. (5. W ykonanie ninieyszego de
k re tu , który w dzienniku praw  ma bydź umieszczo
ny, ministrom naszym, w  czem do którego należy, po
lecamy.

Drugi wyrok pod tąź datą, od opłaty cła na ko
morach i przykomorkach uwalnia wszystkich rzem ie
ślników, fabrykantów, rolników do xięstwa wprowa
dzających się na osadę; byleby mieli od władz m ie j
scowych zaświadczenie o swoim niepodeyrzanem pro
wadzeniu się---- Trzecim  wyrokiem dnia 1 lutego w
D reźnie podpisanym, dla zachęcenia chowu owiec i 
polepszenia ich*gatunku, ustanowione są jarm arki w 
miastach W schowie i Łowiczu w dniach poprzedza
jących iarm ark w W rocław iu,

Dnia 17 lutego in collegio nobilium XX. Piiarow , 
uroczystym obrządem zaczęła się wykony wać ustawa 
Fryderyka Augusta d. 3o w rześnia 1811 podpisana 
ustalaiąca byt zgromadzenia naukami znakomitego. 
Z tey okoliczności rozm aite były mowy o pożytkach 
eduaacyi 1 zasługach XX. Piiarow . X. Prow incyiał 
Przeczytanski mówił o zaprowadzeniu zgromadzenia 
tego przez W ładysław a 4go, o pracach XX. P iia 
row dla dobra kraiu, i o przem ianach iego losu z od
mianami kraiowem i. ( r, W arszaw skie j.)

W ieliczki 2go lutego
W'czora odprawił się tu  akt uroczystego zdania 

Cesarzowi austr. adm inistracyi techniczno-ekonomi- 
czney kopalni solnych, na skutek traktatu d. 19 listo
pada 1811 między dworami D rezdeńskim  i W iedeń
skim zawartego. W yznaczeni z obuslron kommissa- 
rze ogłosili tę umowę i stosownie do niey rozdzieli
li przedm ioty górnicze. Kommissarze sascy przyjęli 
kontroliią a kommissarze austr. obięli kopalnie. Na 
balach wzaiemnie sobie danych spełniali wzaiemnie 
zdrowie dwóch panujących monarchów. Między in- 
nemi warunkam i jeden z nich zapewnia królow i sa
skiemu 45oooo cetnarów  soli corocznie.

s Saxonii n o lutego
Nałożony d. 20 tymczasowy podatek patryotyczny 

wynosić będzie milion talarów. Do opłaty należą wszy
stkie stany i  osoby. W szyscy opłacić go muszą w 
połowie tego roku. Szczególne pożyczki dostarczą 
resztę sum potrzebnych na opędzenie wielkich wy
datków kraiu tego. Tym  czasem na skutek uchw ał 
seymowych pracuie kommissyia nad ułożeniem nowe
go systemmatu podatkowania. Zasilenie skarbu ko
niecznie potrzebne. Mieszkańcy też zasługują na 
względy. Handel, fabryki, rękodzielnie, obrót goto
w izny, zupełnie zatamowały się.

s Kassel 7 lutego
Na skutek dekretu Im peratora fr. król nasz roz

kazał spisać wszystkich francuzów w królestwie westf. 
będących. K tórzy chcą zostać w W estfalii maią podda® 
o to urzędowe n o ty , ażeby król u łatw ił im zyskanie 
pozwolenia, a wszyscy bez wyjątku powinni pow ra
cać do F rancyi iuż dla zamieszkania, iu i dla uzy
skania pozwolenia na mieszkanie w obcym kraiu. — 
Przedaź dóbr narodowych w  królestwie naszem bar
dzo tru d n a; potrzeby kraiowe i wydatki skatbowe 
bardzo są naglące. Z tych przyczyn odroczono term in



w p ła ty  długa 1810 zaciągnionego od Igo m arca do 
io  kwietnia. (Z  gazety Berlińskiej.)

z Auszpurga 4 stycznia
Xiaźe saski elektor T rew irski stryy króla saskie

go bardzo niebezpiecznie c h o ry : iuż w ziął ostatnie 
pom azanie.— H rabia Gottorp były król szwedzki mie
szka w Bazylei cale skromnie. — Przez miasto nasze 
często przechodzą sztafety iakotez przebiegają gońcy, 
podług wszelkiego podobieństwa z waźnemi sprawami.

F  R  A N C Y  I  A
s P aryża  8 lutego

Dnia 1 lutego podpisał Napoleon kontrakt ślubny 
między GD Arighi Xciem Padwy, dowodzcą kirysi- 
erow gwardyyskich, a damą honorową córką Szam- 
belana Grafa Montesąuiou. Także dnia igo podpi
sał wyroki że od dnia 1 mźirca bezpłatnie będzie do
starczana woda wszystkim fontannom Paryzkim . — 
innym wyrokiem przeznaczył rozmaite nadgrody, is5
t. franków wynoszące, dla zasłużonych w departa
m entach anzeatyckich. W  Hollandyi uformować ka
zał towarzystwo macierzyństwa na wzór Paryzkiego. 
Dnia 4 lutego zgromadziło się tuteysze towarzystwro 
za rozkazem Jm peratorowey w celu obmyślenia spo
sobów na opatrzenie biednieyszych matek i dzieci 
przez 5 miesiące zimowe. Z  funduszów, przez Jmpe- 
ratora nadanych w jllości 5oo t. coj icznego dochodu, 
przeznaczyła Ludw ika rozdać 15oooo; co wystarczy 
na utrzym anie 1З000 osob. Aźe dotąd z d ochoci o w 
stałych od Im peratora nadanych nic mewzięto, prze
to Jm peratorow a obowiązała się o tym przełożyć swo- 
iemu małżonkowi. Ze składek pryw atnych żywiono 
1000 familii. W czasie, urodzenia się króla rzymskie
go rozdano 200000 franków dla ubogich.

Po spaleniu fabrykatów ang. i wytępieniu ich rę
kodzieł na lądzie, komory celne ścisłe postrzegają aże
by i.aden tow ar ang. lub z ich osad pochodzący nie- 
przecisnął się przez granice. Jeden maytek port. 
poymany na przeniesieniu iednego woru bawełny, 
skazany został na u tratę wszystkich swoich sprzętów, 
na zapłatę 100 franków w iny i trzymiesięcznie w ię
zienie. Z Lorient donoszą o rozbiciu fregaty ang. przez 
w iatry  wpędzoney na skały Govivos. Rybacy pospie
szyli na ratunek, i mimo straszney burzy 96 ludzi z 
pomostu zabrali. Penisze ang. pospieszyły na urato
wanie reszty ludzi. Obok tego z Amszterdamu pi
szą o drugim rozbiciu fregaty ang. od dział 42 i 180 
ludzi. Nazywałą się M a n illa : kapitanem był' JP 
Seymour. Miała rozkaz krążyć dniem i nocą iak nay- 
bliżey Техеі, dla dopilnowania eskadry tam będącey 
i  dla doniesienia o wyyściu iey na morze. Dnia 28 
wpędzona za skały strzelać zaczęła na znak ratunku. 
M aytkowie powiązali beczki próżne i na tym płycie, 
na morze puścili się. Z 'dziwną śmiałością holendrzy 
uratow ali 15o nieszczęśliwych a 4o zatonęło. Na dnie 
fregaty znaleziono 5 m ajtków  trunkam i mocne- 
mi otrutych, tuż przy beczkach , leżących. F rega
tę spalono.

s Pau  27 stycznia
Juz tu przybywać zaczęli ieńcy hiszp. w  W alen- 

eyi zabrani. N aypierw si stanęli Jrłow ie Blake, Odo- 
nel, Z a ya s , Lardizabal, M iranda , del Ponte,, Zea, 
Bareo, Lerea i w ielu innych znakomitych dowodzcow 
od piechoty, artylleryi, iazdy, inżynierów. Rzadko na 
którey bitwie wzięto razem w niewolą tylu naczelni
ków. Za temi przybyw a sztab cały 5oo officerów 
różnego stopnia. Zapowiedziano też p rzęch od i4ooo 
żołnierzy, reszta zostanie w szpitalach, albo na wy
mianę. Zdobyta w W alencyi piękna artyleryia kon
na przy woysku fr. użytą będzie. Straż fr. odprowa
dzająca tych jeńców nazad powróci do W alencyi i dzia
łać będzie przeciwko K artagenie.

H I S Z P  A N I I A
z  Sew illi 20 grudnia

K upy ochotników hiszp. coraz bardziey przerza- 
dzaią się i tracą ducha. Kompaniia przewodników z 
X eres zniosła kupę herszta Saldiwii. Kompaniia z 
Sierra-M orena powróciła do K ordowy z wielu koń
mi zdobytemi na nieprzyjacielu. M ały oddział d ra
gonów francuzkich z i 2go pułku odparł 4oo piecho
ty  i 100 iazdy hiszpańskiey* z któremi Don Benito 
Pełli na miasto Alhueerin uderzył. — M. Suchet Xże 
Albufera zatrudnia się urządzeniem W alencyi. U- 
spokoiwszy rozruchy uditsię na południe dla połącze- 
niasię z M. Soult Xciem Dalmacyi. Królestwo teraz 
podbite liczy blisko miliona ludności. — Słychać o pod
daniu się tw ierdzy Pariffa i ucieczce anglików na wy
spę pod tem miastem leżącą.

T  U R  C Y  I  a  
Od brzegów Dunaiu л lutego.

Opiniie względem woyny i pokoiu bardzo są roz
dwojone i niepewne. Poseł ang. Caning w Stambule 
«rezydujący stara się wyśledzić tajemnicę układów, lecz 
cała negocyacyiaięst>wielkim dla niego sekretem* Jn te r
min cyusz austr. w Stambule otrzym ał order S* Leopol
da i tytuł radcy taynego. Były Admirał Hafitz-Ali- 
basza naczelnik przedniey straży woysk pod Balkanem 
zbieraiących się ma bydż mianowany wielkim W e
zyrem. Teraznieyszy W ezyr Achrnet nie wyszedł z Rusz- 
czuka, iak mowiono, lecz stateczniex w tey tw ierdzy zo- 
zostaie. W oyska zwycięzkie Rossyan zbliżać się za
częły ku Dunaiowi. K ozrew -basza wyiechał do A zji, 
podług iednych na objęcie w ielkorządztwa Bitynii, po
dług drugich na przyspieszenie marszu woysk az ja ty 
ckich. ( z  Berlińskiej )

R  O S S Y  I  A 
S  Peterzburga s4  stycznia  

yszedł prospekt systematyczny literatury w Rdssyi 
w przeciągu p ięcioletn im , od 1801 do i8o5 roku; napi- 
sany przez H enryka Storch i F ryderyka Adelung. 
Część 1 literatura rossyyska w St. Petersburgu i L i
psku 1811. Obszerny opis tego dzieła nie może tu 
bydż umieszczonym, lecz ogólne wnioski zamknięte 
p iay  końcu iego dla swey interessowności niemogą 
bydz opuszczone. W  przeciągu tego czasu wyszło 
z druku w ogulności i^ o 4 dzieł rozmaitych. Liczba 
originalnych między niemi dochodzi do 766, a tłum a
czeń iest 548. W szystkie są złożone z 2175 tomów; 
w każdym przeto roku drukowano około 435 xiążek, 
nie rachując nowych edycyi dzieł dawnieyszych. W ie
le z dzieł pomienionych wyszło w każdym przedmiocie 
orginalnych? a wiele tłumaczeń? z następującego opi
su widzieć można. (1 D zieł umiejętności, 1 orig. i tłu
maczenie. (2 Filologicznych 84, z khórych 68 drigv a 
16 tłumaczeń. (5 Teologicznych 210, 175 orig. 38
tłum. (4 Filozoficznych 22, 5 orig. 17 tłum. (5 P ra 
wniczych 19, 17 orig* 2 tłum. (6 Medycznych 52, 24 
orig. 28 tłum . (7 Pedagogicznych 27, 16 orig. 11 tłum. 
(8 Politycznych 21, 8 orig. i 3 tłum. (9 O sztuce wo
je n n e j  20, i  o orig. 10 tłum. (10 Historyi naturalney 
33, i 4 orig. 19 tłum. (11 Rzemieślniczych 61, 59 
orig. 22 tłum. (12 Matematycznych З2, 19 orig. i3  
tłum. ( i 3 Historycznych 94, 44 orig. 5o tłum. ( i 4 
Jeograficznych i statystycznych 74, 67 orig. 17 tłum. 
( i 5 Sztuk pięknych i 5, 12 orig. 3 tłum. (16 Pięknych 
nauk 2o5, 125 orig. 80 tłum. (17 Romansów 210,35 
orig. 175 tłum. (18 Różnych pism literackich 3 i ,  17 
orig* i 4 tłum. (19 Pism rozmaitego gatunku 62, 35 
orig. 17 tłum. (20 Dzienników i pism tygodniowych 
2З, 21 orig. 2 tłum. (21 Gazet; 4 , 4 orig. ( 22 Histo
ryi literatury  11, 11 orig, — Tłum aczenia są z 9 ró
żnych języków to iest: z greckiego 22 dzieł, z łaciń
skiego 20, z francuzkiego 262 , z niemieckiego ig 4 2



angielskiego 24, z włoskiego i ,  z szwedzkiego 2, z pol
skiego 1, z gruzyyskiego 2, wątpliwych 20— K rytyką 
literacką zatrudniało się 8 dzienników , lecz żaden 
szczególniey temu niepoświęcił się przedmiotowi, wy- 
iowszy gazetę moskiewską lubo i ta w rossyyskim pi
sana ięzyku, krytykowała obce dzieła. Pierw szy dał 
przykład tego gatunku pisma K aram zin w 1791 roku- 
zatem przed tern czasem, o którym tu mówiemy. Skła
dów drukarskich i 5, z których 12 drukarni W kraiu: 
to iest: w Moskwie i St. Petersburgu: z obu wyszło 
dzieł brukow anych 12 24; można zaś połowę tego na 
każdą rachować; w K iiowie 42, w Smoleńsku 22, w* 
W oroneżu 7, w Nikołajowie 5, w K ałudze 2, w Rydze 
2, w M itawie 1, w Ekaterinenburgu 1, w Charkowie 
1, w K ursku 1, w Perm ie 1, za granicą i 3, w Lipsku 2, 
w  Offen 1. Liczba pisarzów rossyyskich wynosi 366 
odiąwszy od tey liczby 17 zeszłych przed tym czasem, 
których З7 dzieł częścią na nowo przedrukowanych 
zostało, częścią w ydrukowanych z zostawionych ręko- 
pism, zostanie na ten czas 34g żyiących pisarzów. 
L iczba pism od nich wydanych wynosi 523 przeto na 
dwóch pisarzów 3 dzieła wypadnie. Liczba pism bez
imiennych wynosi 742. Nie będzie od rzeczy wspo
mnieć z iakich klas obywateli pochodzą ci wszyscy pi
sarze, k tórzy żyli w tym okresie. Rachuie autor 
miedzy niemi 10 xiążąt, 6 hrabiów, 3 ministrów, 2 
posłów przy obcych dworach, 1 ienerała 2 adm irałów,2 
metropolitów, 6 arcy-biskupów , 4 biskupów, 7 archi- 
m and ryto w, 4 senatorów, 2 gubernatorów, 6 aktual
nych sowietników, 10 taynych sowietników, 5 aktu
alnych radców stanu, 10 radców, wielu naczelników 
i dozor.ów  departamentowych i kawalerów ,wszyst
kich orderów rossyyskich, co wszystko iak nayiaśniey 
dowodzi ile nauki są szacowne w Rossyy, gdy nay- 
wyższe stany bawią się liUrackiemi dziełami. Pisa
rzów  woyskowych 21 a między te mi 12 officerów lą
dowych a 9 morskich, Noywięcey iedńak pisarzów 
liczemy między duchownemi, tak dalece że każdy 8my 
pisarz iest duchownym. W  zbiorze tego pisma 4 s 
w yrachowano, toiest: 28 zakonników a 16 świeckich 
xięży. Uczonych z powołania g4 iak o pisarzów wspo- 
mnionych widziemy ; to ie s t 12 członków akademii 
nauk, 27 lekarz ów, i 3 professorów i doktorów uni
w ersytetu moskiewskiego, 1 z Derpskiego, 2 z Char
kowskiego, 4 Professorów medyczno-chirurgiczney aka
demii St. P etersbursk iej, 2 professorów pedagogiczne
go instytutu, 5 nauczyciełów korpusu kadetów, i 4 
nauczycielów w seminaryach i gymnaziach, 5 utrzy
mujących pensyie i pryw atnych nauczycielów, nako- 
niec 10 studentów, z których dwóch uczyło się w Ge
tyndze; niezaymuiąc tych, którzy się nie podpisali ja
ko też uczniów z pensyi w uniwersytecie moskiewskim. 
Między pisarzami mamy 2 xięgarzow i 9 kupców 
iako też rękodzielników. Prócz tego 2 kcmmedyan- 
tów i 1 wolny rolnik. N ajm ocniej zastanawia wszy- 
stkich З7 cudzoziemców piszących po rossyysku, mię
dzy kto remi iest З2 niemców rachuiąc razem Infland- 
czykow, 2 francuzów, 1 wioch, 1 szwed, i 1 bu char. 
Pięć kobiet w  tym czasie wsławiło się piórem , a mię
dzy te mi nawćt iedna niemka rodowita. W  całym tym 
okresie 9 umarło pisarzów. Z pomiędzy 268 pisarzów 
których dzieła na rossyyski przetłumaczone język 26 
tylko żyło w Rossy i a z tych 4 urodziło się. Między 
10 tłumaczami dzieł rossyyskich, 8 iest niemców, 1 
francuz, i 1 z nowych greków'. Z pomiędzy tych 8 
niemeów 1 tylko urodził się w kraiu, 5 źyie dotąd, a 
3 opuściło ten kray, ieden naw et nigdy niebył w Ros
s y *  lecz w Niemczech tego nauczył się ięzyka. Z  po
między 5o dzieł rossyyskich 29 na niemiecki prze
tłumaczono ięzyk, ztąd najiaśniey widzieć można, iż

Niemcy naybardziey stara! ą się dadź poznać obcym li
te ra tu rę  rossyyską, do k tó re j postępku sami naygorli
w ie j przykładaią się. ( Zusckauer. )

Różne wiaclótności
W  bibliotece Jm peratofskiey w Paryżu, w ynale

ziono tłumaczenie łacińskie optyki Ptolemeusza, k tó ra  
miano iuź za zatraconą: przełożył ią z ięzyka arab
skiego Ammiratus Eugenius Siculus. P. Delambre 
krótką treść oney czytał instytutowi. Cała xiążka za
w iera wiele ciem nej metafizyki, niektóre obia£niema 
fizyczne w podobnymźe rodzaiu; błędne systema o 
wzroku, które dokładniej wyłożyli Euklides w swey 
optyce i Kleomed; nakoniec kilka prawdziwych tw ier
dzeń matematycznych, lecz długim i nudzącym spo
sobem dowiedzionych. Z  d ru g ie j strony to iest go
dne uwagi, że Ptolomeusz tak dokładną posiadał w ia
domość o refrakcjach  astronomicznych, w czem nie
rów nie daley postąpił iak Tycho, Kepler, Неѵеі i  wszy
scy astronomowie przed Cassinim. Pow tóre że ró 
wnie dokładnie zna iak my teraz, łamanie się p ro 
mieni wpadaiących z pow ietrza na wodę i szkło. Po* 
daie naw et na to tablice wszystkich kątów wpadania, 
od 10 do 10 stopni wykalkulo wane, przyłączaiące nau
kę robienia podobnych tablic naygruntow niej na do
świadczeniu wspartą. T e Tablice nie wiele się ró 
żnią od podanych przez Newtona ; mała zaś różnica 
ztąd mogła pochodzić, że Newton w ybrał wxxlę desz
czową a Ptolomeusz wody zw y czajne j używał, i że 
szkło Newtona ordynaryine, nie dochodziło gęstości 
i czystości szkieł starożytnych:

W  kronikach Bonońskich na końcu i 5go wieku 
na karcie 324 iest wzmianka o iednym zakonniku Bo
naparte, pogrzebionym w г. 129З w kościele S. Ma
ryi. Zakonnicy poczytuiąc go za świętego wystawili 
mu grobowiec z napisem. „ Archa Buonaparti, Сотри,) 
tenet ista beati\ Multos sanayit; et sanctos esse pro- 
bavlt. u

Tow arzystw o umieiętności w Paryżu, ogłosiło dadź 
nadgrodę na posiedzeniu publicznym w roku 1814 
w styczyiiu, za wyrachowanie stw ierdzone doświadcze
niem,sposobu rozdzielania się elektryczności napow ierz- 
chni dwóch ciał elektrycznych tak odłączonych iako 
też połączonych n. p. na powierzchni 2 kul naelektry- 
zowanych, i przy sobie położonych. Dla ułatw ienia 
zadania nie pragnie towarzystwo iak tylko wyrachowa
nia przypadku, gdy elektryczność na obu pow ierzch
niach tegoż samego iest rodzaiu. Pow tóre na nowo po- 
daie toż towarzystwo pod rozwagę dawne zadanie co 
do wrykładu matematycznego teoryi yibracyi e le 
ktrycznych powierzchni, i porów nania iey z doświad
czeniem. Roboty będą przyjm ow ane do 1 paździer
nika 181З. Obie nadgrody będą w medalu złotym 
w artuiącym З000 franków__

W ydaw ca dziennika fizycznego w  Paryżu, czy
niąc wzmiankę o działaniu, mocney bateryi galwani
czne j na Węgle, wydaiącem coś * podobnego do dya- 
mentu, w yraża, iż ma w swoim gabinecie dyam entkry- 
stahzowany, w  którym można widzieć wiele czarnych 
kropek do węgla podobnych.

P. Kerschel czytał bardzo uczone pismo w  to
w arzystw ie londyńskim o pokazuiącym się ostatnią rażą 
komecie, uważaiąc iego tak nazw ane iądro postrzegł 
płaszczyznę daleko iaśniejszą od innych części, k tó
ra  znacznie od srzodka oddaloną była, którey światło 
często odmieniało swe natężenie. Z a  pomocą w iel
kiego teleskopu zapewnił się, że iądro rzeczywiście 
było ciałem planety, a reszta atmosferą komet. Dnia 
28go października, gdy kometa na n 4 milionów , mil 
oddalony był od ziemi, wyrachow ał iego srzednicę że 
428 mil ang. wynosi.

Z n  P o zw o le n ie m  C en zu r
у  W i l e ń s k ie j  W  D ru k a rn i R e d a k c y i  K u r y  e ra  L ite w sk ie g o *  DODATEK.
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m   ̂ Z  Borysowa 8 lutego 
1 -л ^  żalem pożegnaliśmy na dniu dzisiejszym  prze- 
ch ffzący  na nowe w pow iat bliski kw atery 21 pułk 
strzelecki szefowstwa pułkownika i kaw alera JW . Pa
wła Patcow, od mca 8bra 1810 roku w okol  ̂
cach tego miasta konsystuiący: długo z uwielbieniem 
wspominać tu  będą, z osobistych przymiotow tak szefa, 
ioko tez sztabs i ober officerow* niezapomną dziedzice
1 włościanie u trzym anej w tym pułku karności; za co 
z wyraźnego zlecenia obywateli wdzięczność publi
czna dla całego oddaie się pułku. “ j\i. Zenowicz.

Obwieszczenie
2 Sad taxatorsko exdywizorski za dekretem ziemstwa 
borysowskiego w roku 1810 iu lii .18 dnia zaszłym  1 u- 
kazem mińskiego^ głównego sądu 2go departamentu w roku 
j ó i i  apryla j ó dnia nastałym na rozdział n.assy ma- 
iątku W . Her опт а Zenowicza byłego sędziego ziem: 
pttu Borysowskiego przeznaczony w maiętuości Zamo- 
szu w tymże powiecie borysowskim sytuowaney na sa- 
tysfakcyią  dla kredytorow lego oswiadczoney agituią- 
cy się, po wydanem na instancyią kredytorow p/awnem  
obwieszczeniu, w terminie <Z mego wypadłym w 'dniu 
10 zeszłego mca xbra 1811 roku adJundum majętności 
Zamosza ziechawszy po zw yczaynym  sądów swych we
d lepraw a  zareasumowaniu dla niezebrania się w szyst- 
Kicn kredytorow* 1 pretensorow do funduszu na ogólna 
satysfakcyią  oświadczonego,isk swóy reguluiących w y
rokiem swym na dniu >4 Xbra tegoż i d u  roku ogól
nym z powodu za sz łe j śmierci administratora majętno
ści Zamosza pierwszo-ziazdowym wyrokiem w dniu 6 
mai a, roku 1811 przeznaczonego, innego na iego miey- 
scu installował i zatw ierdził, ziazd  swoy, w którym do 
oczewistego wyrokowania niezawodnie przystąpi, na dniu 
*7' fib r- roku biegącegoprzeznaczył, i ażeby na ten ter
min wszyscy, ogólnie kredytorowie ipretensorowie wzmie- 
monego w górze W . Hieronima Zenowicza iakiekolwiek 
do Junduszu na satysfakcyią oświadczonego powody ma- 
lący sub amissione pretensyi swych do tegoż sądu w ma- 
lętnosci Zamoszu agituiącego się ze wszelką do spra* 
w y gotowością stawali, skutki poprzednie ze go dekretu 
dopełnili,' pretensje swć wedle prawa udowodnili, za
strzegł, i o tern stosownie do wyroku swoiego dla puhli- 
czney wszystkich wiadomości przez gazetę kuryera littgo  
zaawizować postanowiwszy przez ninieyszą urzędową awi- 
zacyią dopełnia— D att 1812 ianuar. лд dnia.

Karol Towiański ptowy borys. wrem. sędzia.
Józe f Kowerski podsę: ziem. pttu borys. i  exdyw.
Dominik Pawlikowski z. ptu borys podsę: i ex.

O s t r z e ż e n i  a
1 Boku 1812 mca febr. i ę d. Przed sądem ziemskim  

pttu  w Heń stawaiąc obecnie W JP . M ichał Pilecki adw: 
subselh wileńskich oświadczenie następne wpisać dopro-x 
tokułu podał. Oświadczenie imieniem star. Oręla Abela 
M any oby w: miasteczka Gorżd w ptcie telszew. w guben 
litt. wilen. położonego w rzeczy następney i  oto: iz  co 
oświadczaiący się Orel będąc uwiadomionym z ustronia 
o niektórych osobach maiących skwapliwość zbogacenia 
się z cudzey własności 1 w celu dopełnienia swych za 
miarów nie zw a la  ląc na prawa Boskie i  kraiowe krok 
s w ó y  w społeczeństwie ludzkim nader szkodliw y a to 
uj pofabr у  kowaniu podpisów oświadczającego się Orela 
Abela M any z miasteczka Gorżd do rożnych wexlou? 
obligow cero graj ow i inskypcyi na różne suńm y

E K Nro
L I T E W S K I E G O

L U T E G O  л 8  л 2 R O K U

iakby powydawanych a w samey istocie n igdy niebyłych 
a tym  sposobem oświadczaiącego się po różnych sub- 
selliach kraiu konwinkować i na nieskończone procederu 
1 expensa prawne narażaiąc nękać i z maiątku wyzuć 
przedsiębiorą; przeciwko rakowym fa łszom  i niesprawie
dliwości dążącym osobom na krzywdę oświadczaiącego 
się chcąc zapobiedz Orel i realnym swym kredytorom ‘'stała 
domierzyć satysfakcyią przez ninieysze oświadczenie pu
blicznie w aktach Z . wileń. zapisu jąc ogłasza iz  w szy
stkie clebita realne sprawiedliwie należące natychmiast 
opłacać będzie przed aktami ziem: lub grodz: pttu stel.
I w tym celu aby kredytorowie 'maiący inskrypcyie ó- 
świadczaiącego się nie wątpliwe do miasta Telsz iaw ili się 
w przeciągu dziesięciu tygodni to iest do r maia 1812 
roku, gdzie odbiorą zupeing' satysfakcyią w gotowiznie, 
przez ninieysze oświadczenie każdego z wierzycieli real
nych uprasza: którzy zaś kredytorowie niebędą iaw ili się do 
miasteczka powiatowego Telsz w czasie zamierzonym do 
J maia roku terazn: ściągną na siebie podejrzenie że ' 
się ukrywaią z mesprawiedliwemi inskrypcyiami i że 
one fab ryk  acyi ule ga i aj a na fundamencie ninieysze go 
publicznie zapisanego i ogłoszonego oświadczenia sądo
wnie znikczemnionemi zostaną 1 z  autorem tych inskryp- 
cyi prawem czyniono będzie ostrzega się, po okupieniu 
zatym  sprawiedliwych swych inskrypcyi w .terminie 
naznaczonym oświadczaiący się chcąc bydż wolnym od 
wszelkich napaści i prozckucyi fa łszyw ych  uprasza ka
żdego 1 ostrzega aby nikt nayninieysze,go kredytu oświad-
c zaiące mu się bez przy znanego dokumentu przed aktami 
telszewskiemi me czynił, żadney summy nie pożycza ł, 
w przeciwnym zdarzeniu wszelkie tranzakta inskrypcy- 
іе wexle wydane iakby przez oświadczaiącego się a 
me przyznane i bez pieczętarzy słusznych ludzi Pas
sacie ulegną i nie ważność onych w każdym  sadzie 
próbowaną będzie i aby o takowym oświadczeniu każde
go z  publiczności wiadomość doszła, bez Ładnego zaslo- 
m em a w przyszłość takowe oświadczenie po zapisaniu 
w aktach ziem. ivileń. do kuryera litewskiego podać po
stanawia, ц tego oświadczenia podpis w protokule takow y, 
takowe oświadczenie iako proszony podpisuję.

M ichał Pilecki adwokat.
E xcerp t manifestu z protokułu processowego są

du głównego Litew . W ileń. departam entu czasowego, 
roku 1812 msca februaryi i 4 d. Oświadczenie wraz 
z naysolennieyszą protestacyią W JP . W incentego Jw ą-
II o w ieża yice-m arszałka Litt: Rosień. przeciwko 
W W JPP. Angeli z Jwanowiczow in prim o voto M i- 
chałowey Steckiewiczowey, in 2do Szukscinie Chorą
żynie szawel. i G iertrudzie Jwanow7iczównie ciwitno- 
wmie korszewskiey siostrom, ich konsultorom, opieku- 
nom i pomocnikom z następney się czyni i przed sądem 
Głł: W ileńskim drugiego departam entu zanosi okoli
czności, Nieodżałowane zejśc ie  brata Franciszka Jw a- 
no wieża sędz. grodz, szawel. napełniła serce oświad
czaiącego się goryczą i smutkiem, które tydko Senty
m ent moralny uczuć może. Nieobecny Del. w domu 
celem ratunku swoiego zdrowia mieszkaiąc w  mieście 
W ilnie, dla w ejścia  w  poznanie interesów  spadłych 
po tymże bracie i dla urządzenia dobrami G bnipro- 
wem, uprosiwszy 'W JP . Macieia W ąsowicza komdr. 
grodz. Rosień. w skutek dwóch listów przez obżałną 
Szukścinę .w dniu 28 decembra roku przeszłego z 
K orklan, tak do W* Jazdowskiego sędziego gran, szaw-



O instancyią, іако tez do D ellra o w ydanie papierów  
procederowych w składach zeszłego brata nayduią- 
cych się adresowanych, polecił iemuź aby takowe pra
w ne dokumenta istotnie obźałney posługujące wydo
bywszy pod rew ers i za kwitem wydał. W iedząc 
zaś ze między opłaconemi przez brata skryptam i nay- 
duie się iego obłig w roku 179З marca 19 na summę 
talarów  hol. 24oo zeszłemu Michałowu Steckiewiczo- 
w i sędz. ziem. szaw. pierwszem u obźałney mężowi 
wydany puslednieyszym układem po iego śmierci z Ja
kubem  Steckiewiczem Rottm. Zawartym ieyźe trans- 
fundowany, a po nastałey opłacie i nayzupełnieyszćm 
obliczeniu się temuż bratu zwrócony, nayotwarciey JP. 
W ąsowiczowi poruczył; iżby takowego obligu, iako 
iuż żadney nieposiadaiącego Waluty, nikomu tem w ię- 
cey obźłney niepokazyw ał i nie extradował, lecz gdy 
z zaniesioney tegoż JP. W ąsowicza pod dniem 3 fe- 
b ruary i idącego roku w aktach powiatowych skargi, 
odbiera smutną iak nierównie żadziwiaiącą wiadomość, 
ze obżłna Szukścina z siostrą G iertrudą Jwanowiczó-* 
w ną i uproszonym W , Stefanem Jwanowiczem sędzią 
gran. Rosień. d. 3 i stycznia przybywszy do Gonipro- 
wa, wspólnie z JP. W'ąsowiczem od oświadćzaiącego 
się użytym^ szkatułę po zeszłym bracie Franciszku zo- 
stałą otworzywszy, ż óney papiery procederowe obźłney 
służące, a w ręku zeszł. deponowane wydobyli, skry- 
p ta  zaś i między niemi oblig powyżey rzeczony przez 
zeszłego po opłaceniu odzyskany, w teyże szkatule po
zostały, a nazaiutrz d. 1 februar. obźłłna Szukścina 
uprosiwszy W ąsowicza, iżby ten oblig dla wiadomości 
tylko gdzie opisana była hipoteka pokazał, całą zaś 
uczciwością i charakterem  ręcząc, że tego kroku na 
żaden nie użyie podstęp, skłoniła JP. W ąsowicza że 
szkatułę otworzył; i wydobywszy oblig w dwóch sztu
kach razem się nayduiący list na przyznanie na oknie 
położył, a oryginał czytać głośno w obecności wszyst
kich poczoł, obźłłna Szukścina bezprzykładną spełnia- 
iąc akcyią, sama tenże oblig z rąk W ąsowicza obiema 
rękom a w yrw ała, siostra zaś G iertrudą Jwanowiczó- 
w na list na przyznanie na oknie leżący schwyciwszy, 
obie damy mimo proźby zrabowanego pełnomocnika 
W ąsowicza, mimo persw azyi Jwanowicza sędz. z za
dziwieniem powszechnem z Goniprowa natychmiast 
odiechały, uwożąc z sobą nie przystoyną i pełną hań
by gorsżącey zdobycz. Nie.chcąc takowego obżłłnych kro
ku JP. W ąsowicz dla związków familiinyeh swoiego 
pryncypała do wiedzy publicznej natychmiast poda
wać, na próżno w dniu 2 februar. sam z użytym przy- 
iacielem i somsiadem W . Sędz. gran. Rosień. Tyszkie
wiczem iezdził do maiątku Szuksciney K orklan, aby 
ią nakłonić do powrotu nieprzysto jn ie i srzodkami 
gwałtów* wydartego obligu, wszystkie persw azyie na 
kim innym względniejszym za własną opiniią zdolne 
skutkować nieznalazły u obźłney szacunku i wagi, a 
tak widział się bydź przymuszonym tenże JP. W ąso
wicz pod dniem 3 februar. w aktach powiatowych 
Rosień: zanieść najuroczystszą skargę, i w opiece p ra 
w a kraiowego szukać obrony, o czym gdy doniosł źału- 
iącemu a między tym czasem gdy i pozew od obźłney 
Szuksciney za porwanym  obligiem do grodu Szawel. 
w  dniu  3cim eorundem podrzucony przysłał, oświad
czający się widząc w ogólnem wszystkich obżłnych po- 
stempowartiu albo ukrytą na swoię krzyw dę zmowę, 
albo wygórowane Szuksciney zuchwalstwa, bespieczeń- 
stwo składów obywatelskich praw am i zaręczone w zru
szającego stopnie, z obóyga zaś wypadków obrać ie- 
dną drogę skarżenia się przeciw  gwałtom i opressyi 
unaglony, gdy spełnia wrodzoną powinność, która dbać 
każe o właściwy maiątek i bronić siebie od napaści 
pozwala, nikomu osobistej niezadaie krzywdy: w la
kowym zam iarze stoiąc ma słuszne pobudki przypo
mnieć obźłney iż gdy po komplanacyi z urcdzonem  Ja
kubem  Steckiewiczem uczynionej obżłna tych 2,4oo 
talarów  bitych i obligu od zeszłego brata wydanego 
stanęła właścicielką, do póty skrypt wzmiankowany u-* 
trzym yw ała przy sobie do póki brat nieżniosł onego 
waluty i nieopłacił, po odebraniu zaś przez układ do
browolny satysfakcji; gdy obżłna oblig originalny zw ró- 
ciła, iakiź pozostał pretext, do kłótni albo do windy-

kowania zgaszonego długu. Nikt z kredytorow  obligu 
iako zakładu swoiego bezpieczeństwa w  ręku debito- 
ra  niedeponuie i żaden ku tem u rozsądny przew odni
czyć nie może widok, nikt bez rew ersu papierów nie- 
zaw ierza, gdy zaś obż;łna objig restytuując żadnego 
nań rew ersu od zeszłego Franciszka Jwanowicza n ie- 
otrzymała, gdy o summę aż do iego zgonu nieupomi- 
nała się, wolnoż było przyjechać do domu Dellra pod 
pretextem  wydobycia procederów  z obcemi w ufności 
zeszłemu konfidowanych, targnąć się na bezpieczeństwo 
tegoż domu obwarowane praw am i , a wyłudziwszy 
prezentacyią zwróconego obligu w yrwać z rąk P leni
potenta JP. W ąsowicza i za onym tak n ieprzystojnie 
zdobytym po zaniesionych skargach o rap t i gwałty 
pozywać leszcze do grodu szawel, tanąuam  de liqui— 
do debito, iżby zatem ogólne obźłney zam iary okazać 
światu, że są ż rzędu najgorszych i żadney k « ^ e -  
kwencyi ieyźe rachować niemogących, Dellr. śfcmą- 
wszy przed. sądem Głłnym naysolenieyszy zanosrm a- 
nifest, a który trzykrotnie przez gazetę K uryera  L ite
wskiego ogłosić postanowiwszy, uprzedza wszyskieb, 
iżby o ten oblig i summę, iako nie exystuiące nikt z 
obźłną Szukściną żadnych nie czynił układów..—U te 
go manifestu podpis w protokule tak i— Takow y pro
test własną podpisuję ręką,

W incenty Jwanowicz ѵісе-M ar szalek Rosień.
D o  P r  z e d a ź у

i  Folwark Moniaków zwany 1 w powiecie W iley -  
skim, w gubernii M ińskiey położony, od W ilna na mil 
22 a od M ińska л o lezący; siedmiu ciągłych podda
nych włocznych, gruntu w pasiekach nowych, dwornego 
włok <$, łąk włok 2, puszczy białey 12, a soshowey r ,  
karczma na trakcie wielkim z  iedną wloką gruntu, a w o- 
gule w iednym obrębię zam ykaiącym  się w łok 2g, mor. 
*51 prętów ij85\  £ pf f .  45, ograniczonego gruntu. N a  
który oczewistym dekretem sądu exdywizorskicgo massę 
maiątków J W W . Broniców rozbieraiącego, lokowano na 
5 tym  procencie summę złł. Ъд,433 gr. л o taxą  wieczną 
a złł. З ^ о /З  na gm procencie, w ogóle złł. 78,000 
zgurą zabe spieczone go kapitału , ktoby takowy fo lw ark  
z y c zy ł nabydź} lub wziąść ńa zastaw , może się zgłosić 
listem do n iiey  piszącego się do W ilna zaadressowawszy 
pismo swoie do domu pierwiey byłego Graffa Pocieia, 
a teraz JW . S truty ńskiey, w M ińsku zaś do czynienia  
takowey umowy władzę będzie m iał daną pełnomocną 
W JP. Piotrowski adwokat sądu Głłgo M iń. a tak o e- 
w ikcyią pewności kontrahenta, iako tez o łatwości uczy
nienia układu, i pewności procentów odpowiadaiących 
summie daney na zastaw zapewniasię, a iezeliby nawet 
kto i  niemiał dostateczney summy ( która mniey 3 0,000 
przyiętą  nie będzie ) na zastaw , dopłatką superuiących 
procentów ze będzie przyiętą zawiadam ia się.

Jgnacy Byczkowski Star. Jankunski.
W yiezdzaiący za granicę

1 Zastępuiący m iejsce wileń. Policm eystra podaie 
do wiadomości iż mieszkający w W ilnie, Szlachcic F ran 
ciszek Nowicki, mieszczanin żyd H irsza M eierowicz 
W itkin , 3 gildyi kupcowa Złata Neyochowa z synem 
Leybą Neochowiczem Błochom, wnukiem  Zelm anem  
Leybowiczern, wnuczką Feygą, i sługą L eią M ordu- 
chowną maią wyieźdzać za grUnicę, ieśliby m iał kto 
do nich iakie pretensyie, niech się iak n a jry c h le j zgłosi 
do mieyscowey policji. F ebruary i 20 d. 1812 roku,

Westenholz Inspektor
j w W iln ie 
j dnia lutego.
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